
D Z I E N N I  
O B O Z O W

,  __ 3Q^°ta 12.ma J ą  1945» r * __________ _ _  ___ __________________Rok I I  N r. 107. (333)

W__10 roozn ioę  śm ie rc i M arszalka jó z  f a  P iłsu d sk ie g o
ROZKA Z 00 ÓD;A J EDNOSTEK JDJSKA NA SRODKOW/M SOIiODZID __

Ż o łn ie rz e  l Dnia lfi maja 1935 roku zmarł w W arszawie Twórca j.rm ii p o l s k ie j  i  p ie rw ­
szy N aczeln ik  odrodzonego po s t u l e t n i e j  n iew o li państw a P o lsk ie g o . W ielu z nas pa- 
m ię ta  -  jak  d z iś  -  te  f a l ą  szczerego  smutku i  ż a lu  a zarazem n iepoko ju , jak a  ogarnę­
ł a  Polakow w k ra ju  i  zag ran icą  na wiadomość, że p rz e s ta ło  b ić  to  n a jg o rę ts z e  z p o l­
sk ich  s e rc ,
3o te ż  u b y ł Narodowi Polskiem u jeden  z przewodnich Duchów , o którym  ta k  p ię k n ie  

p o w ied z ia ł w kazan iu  żałobnym ks»biskup polo\</y G aw lina, że to  sam Bog naznaczy ł 
M arszałka P iłsu d sk ie g o  znamieniem w ie lk o śc i.

3y ł On w ielk im  i s t o t n i e ,  n ie  ty lk o  p rz e z  Swe w spaniały czyny jak rz u c e n ie  p o ls k ie j  
s z a b l i  na. p o la  b ite w  ó s ie r p n ia  1914«r . ,  jak  przemożny u d z ia ł  w k ła d z e n iu  zrębów 
gmachu R ze c zy p o sp o lite j w la ta c h  1913 -  1922, jak  zwyoięstwo w roku  1920, k tó re  oca­
l i ł o  k u l tu r ę  Europy od zagłady -  a le  b y ł  w ielkim  tak że  i  d la te g o , że,Swym całym ży­
ciem i  czynami u c ie l e ś n i ł  trik w span ia łe  narodowe cnoty : m iło śc i Ojczyzny i  o f ia r n e j  
d la  N ie j  s łużby , aż, do o s ta tn ie g o  tc h u . Był w ielkim , bo Swymi czynami i  przemowie -  
n iam i wskazywał Narodowi drogę ku praw dziw ej w ie lk o śo i i  s i l e ,  drogę wywiedzioną z 
ducha ja g ie l lo ń s k ic h  trą d y c y j, a^narzuooną p rz e z  g eo g ra ficzn e  p o ło ż en ie  k ra ju  za­
grożonego p rz e z  zaborczych sąsiadów .

Ż o łn ie rz e  1 D z iś , k iedy  w 10 ro czn icę  śm ie rc i 'w ielkiego przywódcy Narodu, tak  
w span iale  sym bolizującego w ielkość i  rozmach p o lsk ieg o  gen iuszu , składany h o łd  pamię­
c i  J o z e fa  P iłsu d sk ie g o  -  uczcijmy Go zarazem ślubowaniem, że n ic  z Jego te s tam en tu  ~ 
n ie  uronimy i  że dopełnimy w ie rn ie  i  ś c i ś l e  Jego wskazań rzuconych w h isto rycznym  
L u b lin ie  w pamiętnym roku  1920, by ta k  obrócić ko ło  h i s t o r i i ,  iżby W ielk a  Rzeczpospo­
l i t a  P o lsk a  s t a ł a  s ię  na jw iększą  potê gE}. na całym ’ w schodzie Europy, a s t a ł a  s ię  n ią  
po to , by mogła, -  jak  n iegdyś -  być znów s t r a ż n ic ą  k u ltu ry  zach o d n ie j, o raz  o jczyzną 
d la  m iłu jący  oh wolność i  n iep o d leg ło ść  ludów,

M.p, 1 2 ,ma ja  1945 r ,  Dowódca Jed n o stek  Wojska na Środkowym W schodzie
W I A T R  gen. b ryg .

___i .  .z m i a n ę  p  o l i  t >: k i  b r i  t t  j  s k i  e ,j

Dość ju ż kon o esy j , kompromisów i  poświęceń

Londyn 11 .V. Tygodnik M Eoonomist" , uważany powszechnie za jedno z n a jb a r d z ie j  
wpływowych pism w W ,B ry tan ii, zam ieszcza a r ty k u ł ,  w którym omawiająo obecną sy tu ao ję  
sporu  po lsko  -  sow ieckiego, w bardzo stanowczym to n ie  domaga s ię  z a sa d n ic z e j zmiar^ 
p o l i ty k i  b ry ty  j s k i e j  jw a r ty k u le  tym czytany t " Musi być coś zdecydowanie z łego  w po­
l i t y c e ,  k tó ra  po c z te re c h  la ta c h  ustaw icznych wysiłków doprow adziła  do obecr\yoh 
tru d n o ś c i w spraw ie P o ls k i ,  ^do tru d n o śo i w A u s t r i i  otłz ty ch  t a r ć ,  k tó ry ch  dowodem 
są p o g ło sk i o tw orzen iu  blokow -  zachodniego I  wschodniego, Dotyohozasowa p o l i ty k a  
b ry ty jsk a  p o le g a ła  głow nie na k o n cesjach  i  s z u k a n ik o m p ro m isu . Uczyniono w ie le  po­
św ięceń w n a d z ie i  s tw o rzen ia  p rz y ja z n e j w spółpracy z R o sja , le o z  j e ż e l i  o s ią g n ię to  
ja k ie ś  w ynik i w tym w zg lędz ie  -  to  w każdym r a z ie  n ie  są  one w idoczne. J e ż e l i  p o l i ­
ty k a  t a  o s ią g n ę ła  ta k  n iew idoczne r e z u l ta ty ,  tó  p ro s ta  ostrożność  n akazu je , aby zasa­
dy J«3e <j z o s ta ły  zrewidowane. Sow ieckie d ążen ia  do utrzymywania dobrych stosunków z 
mocarstwami zachodnimi n ie  powstrzym ują R o s ji  od w ykorzystyw ania k ażd e j s y tu a c j i  i  
od wygrywania k ażd e j k a r ty  w p e łn i  j e j  w .irto so i. Być może, że R o sja n ie  są  orgAnio*- 
n ie  n ie  z d o ln i do ro z ra ź m e n ia  gotow ości do kompromisu, k tó ra  powodpwana j e s t  dob­
rem szerszeg o  porozum ienia, od zw ykłej s ła b o ś c i  i  n ie zd o ln o śo i do zajmowania zdeoydo 
wanego stanow iska , -J3yć może -  n a jle p sz ą  d rogą do zyskania io h  szaounku i  p rz y ja ź n i  
j e s t  być ta k  samo twardym jak  oni- " .



'■ iftdomosoi o s y tu a o j i  w P o lso e  nadchodzące do Londynu z krajdw  n e u t-  
r  ^ijiych, s t \ . i e r d z a ^ ^ ^ ż ^  ąy tu ao ju  w .K raju po g arsza  s ię  z d n ia  na d z ień  » Na te r e n ie  
-a  e j  p o ls k i  założono lic z n e  obozy k o n cen tracy jn e , na jw iększe  z n ic h  zn a jd u ją  s ię  w 

Rembertowie, S ikaw ie pod Ł o d z ią^ i M ysłowicach. W obozach ty ch  V olksdeutsche stanow ią 
y lk o  10 ¿¡& uw ięzionych, % p  zaś są to  P o lacy , o sk arżen i o u d z ia ł  w A rm ii K rajow ej 
ą  ä eż o utrzymywanie k o n tak tu  z  Rządem R ze c zy p o sp o lite j w Londynie# Cery w P o l­

sce ro sn ą  z godziny na godzinę, odczuwa s ię  dotkliw y b rak  p ie n ię d zy . Władze * lu b e ls k ie  
p rzeprow adzają  planowy wywoź maszyn do R o s j i .  R ozpoczęto o s t r e  r e s t r y k c je  meldunko­
we -  przepustkow e.

H in.Lden ośw iadczy ł, że rz ą d  b r y ty j s k i  p ra g n ie  jak  n a js z y b c ie j  p rze ­
prowadzić wolne wybory w G re c j i .  J e ż e l i  k tokolw iek  p ra g n ie  udać s ię  do G re c j i ,  aby 
poznać na m ie jscu  jak ą  p o lity k ę  stosujem y w tym k ra ju  -  powitany go z ra d o śc ią  i  u - 
d z ie l in y  mu w sze lk ich  możliwych u ła tw ie ń . P ragnę libyśny  k o r z y s t a ć  z t t k i  
k i c h  s a m y c h  u ł a t w i e ń  w i n n y c h  k r a j a c h .

‘ 1 . / .

A W SAN FRANCISCO BOJĄ SIĘ TRUDNOŚCI. . .

Londyn 11 .V# K orespondent P a ta  donosi z San F ra n c is ­
co, ze f a k t  zakończenia wojny w E uropie w płynął na 
p rz y sp ie sz e n ie  obrad • Pszyscy dążą do jaknajsżybszego  
z;ikonozenia k o n fe re n c ji ,  aby uniknąć d a lszy ch  tru d n o ś­
c i ,  P r  zy pus zeza s ię  pow szechnie, że sprawa P o ls k i  n ie  
b ęd z ie  już poruszana  a n i na samej k o n fe re n c ji  a n i te ż  
ną j e j  m ćirginesie. Z agadnienie  to  p rz e ję te  z o s ta ło  bo­
wiem p rzez  C h u rc h illa  i  Trumana. Z punktu w idzenia f  e r - ' 
malnego k o n fe re n c ja  n ie  może podjąć k roky^dla  uw olnień 
n ia  uw ięzionych p rzez  Sowiety p o lsk ic h  przywódców po­
lity c z n y c h  a n i  te ż  rozpatryw ać a p e lu  rząd u  p o lsk ieg o  
do S t e t t i n i u s a .  A pel te n  jednak j e s t  szeroko komento -  
wary w San F ra n c isc o .

NI-J.1CI W CZECIiOSŁUACJI JASZCZA WęLCZ4_

Sztokholm  11 .V. W t rz e o h  okręgach C zechosłow acji woj­
ska n iem ieck ie  odmawiają z ło ż e n ia  b ro n i .  G en.Sohoerner 
wydał rozkaz d a ls z e j  w a lk i, o d d z ia ły ..n iem ieck ie  wycofu­
ją  s ię  jednak w k ie ru n k u  P i lz n a ,  aby poddać s ię  Ameiykar- 
nom.

SPOR/ 0 IdAJSC^- SPUTK/JJIa TRZECH

. S z to k h o l I I .V . R adio szwedzkie donosi, że między Lon­
dynem a Moskwą to c z ą  s ię  gorączkowe rozmowy co do m iej­
sca  sp o tk an ia  Trumana, C h u rc h illa  i  S ta l in a .  Już w ynikł 
podobno spor co do m ia s ta , 
w któfym  odbyć s ię  ma kon­
g e r  eno ja  trz e o h . Moskwa do­
maga s ię  sp o tk an ia  w P radze , 
podczas gdy A n g lia  i  Amery-

HIM.lLAR UKRYŁ S lff
* Vvr GCRaCH BAPi-JŁII
Nowy Jo rk  1 1 .V. Korespon-

• d en t r a d ia  Columbia t e ­
le g ra fu je ,  że według wia­
domości zebrany ch w w ios-. 
kach baw arsk ich  -  Himmler 
w o to czen iu  1 .UO cz ło n ­
ków S .S , s c h ro n ił  s ię  w 
górach , aby tam ukrywać 
s ię  dopóki b ęd z ie  można.

WOJSKA AR/T/JSKIE 
V. PIANE U ACuTITlA';,- NORWEGII 

Londyn l i ;V .  Ludność 
O slo i  B ergen w ita ła  en­
tu z ja s ty c z n ie  oddziały  
b r y ty j s k ie j  d y w iz ji spado­
chronow ej, k tó re  wylądowa­
ły  w N orw egii. D ziś o p ó ł­
nocy w ojska n iem ieck ie  na 
te r e n ie  N orw egii znajdą  
s ię  już na wy znaczony oh 
im punktach zborrych , gdzie  
oczekiwać będą ro zb ro jo n e  
na p rz e ja z d  do N iem iec. 
il N o rw eg ii. zn a jd u je  s i ę J 
około ¿4OO tys.Niemców wojr—_ 
skowyoh i  oyw ilrych .

Z OSTATNIEJ CHIHTT.T

ka o b s ta ją  podobno tym r a ­
zem przy Londynie#

GO AR ING ZGR/PA SIE

Londyn 11,V. G oering w 
b e z n a d z ie jn e j o hąci r a to  -  
w ania s ię  n a d a l ro b i  ze s i e ­
b ie  widowisko» D ziś  oś­
w iadczy ł on, że " H i t le r  
b y ł zawsze ograniczonym 
człow iekiem , n ie  rozum ie­
jącym rzeczy w isto śo i,R ib ~  
b en tro p  j e s t  oszustem  i  
parszywcem,Hess -  znanym 
w ariatem , a G oebbels -  
złym duchem N iem ie*".

Londyn 11 .V, W obozie koncentraoy  jnym w Rrojeńsbur- 
gu Niemcy p rz e p ro w ad z ili zbrodnicze  o p e ra c je  doświad­
cza ln e  na 72 P o lkach . Z ab ieg i t e  obejmowały z a s trz y ­
k i^  zakaźnych chorob o raz  usuwanie m ięśn i i  c z ę ś c i 
k o śc i z nog. .5 o fiia r ty ch  zbrodniczych p rak ty k  
zm arło, 5 Niemcy r o z s t r z e l a l i  sami po o p erac jach , 
a 15 ma zu p e łn ie  zrujnowane zdrow ie,
Newy Jo rk  11, V, Dowódca 8 A rm ii l o tn ic z e j  S t.Z  jed ­
noczonych ośw iadcz ł ,  że wobec zakończenia d z ia ła ń

ojennych w E urop ie  w ie lk ie  s i ły  lo tn io tw a  so ju sz ­
n iczego  p rze rzucone  zo staną  na pLaleki 1/schód. W 
p ie rw sze j f a z ie  przerzuoonych z o s ta n ie  na P a c y fik  
7 ty s .  samolotów oraz 200 ty s .  lo tn ików  i  persone­
lu  o b s łu g i,

Londyn 11 .V, S o juszn iczy  zarząd  okupacyjny w Niem­
czech opracował szczegółowe plany surowego nadzoru 
nad lu d n o śc ią  ^Rzeszy, P la n  te n  realizow any b ęd z ie  
z c a łą  ś o i s ło ś c ią  ,


